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Dyrekcja Szczegółowa Towarzystwa Kre­
dytowego Ziernskitgo Województwa Kuli­

si ir go.
Gdy znaczna dotąd iestzaległość raty Czer- 

■^cowey r. b. przypadaiąeey Towarzystwu 
Kredytowemu Ziemskiemu od pożyczek w li­
stach zastawnych na dobra w Woiewództwie 
luteyszcni położone udzielonych-, przeto Dy- 
rekcva Szczegółowa wzywa Obywateli stowa­
rzyszonych, aby z wniesieniem zaległych pro­
centów do kassy Dyrekcyi Szczególowey po­
spieszyli, ięźeli chcą uniknąć zaprowadzenia 
yr ich dobrach admmistracyi i dalszych skut­
ków exekucyi.

w Kaliszu d. 17 Paźdz: i83i r.
Za Prezesa Szymanowski.

Pisarz Chrystowski.

LICYTACYE i SPRZEDAŻE PUBLICZNE

Kommisya, Województwa Mazowieckiego.

Podaie do publiczney wiadomości, iż dnia 
21 Listopada b. r. w Urzędzie leśnym Ła- 
znów, a mianowicie w wsi Wiączyn w żarnie 
szkaniu Nadleśnego, odbywać się będzie licy - 
tacya na sprzedaż drzewa na pniu stoiącego 
w odpadkach straży Będzelin tak budowlowe- 
go iako też w naywiększey części browarki 
na handel zdatney, i innego opalowego w ogó 
le podług mieyscowego oszacowania na złp 
23,279 8r> 21 ocenionego, a które rzeką Pi­
licą spławione bydź może. Ktoby więc sobie 
zyczył takowe drzewo zakupie, może go ka­
żdego czasu za zgłoszeniem się do Urzędu le­
śnego wspomnionego obeyrzec, a naywięcey 
w czasie licy tacyi ofiaruiący, za potwierdzeniem 
ley przez Kommissyą Rządową Przychodów i 
Skarbu przy kupnie się utrzyma.

Działo się w Warszawie dnia 20 Września 
>83 1 roku.

Referendarz Stanu Prezyduiąey. 
Kozuchowski.

Sekretarz Jeneralny. 
Dziewanowski.

Komnussya Woiewództwa Mazowieckiego

Poda ie do publiczney wiadomości, iż w urzę- 
d^ie Leśnym Brwilno we wsi Górach Powie- 
<le i Obwodzie Gostyńskim, położonej, od- 
^ywac się będzie przed Nadleśniczym miey- 

®c°wymwdniu 21 Listopada b. r, licytacja 
ln plus na sprzedaż drzewa w naywiększey czę- 
Sc> olszowego szczapowego, na pniu stoiącego, 
z odpadku przy obr ębie Zdworz wartości oko- 
^°siedm tysięcy zł. wynoszącego. O warunkach 
pod iakiemi sprzedaż ta nastąpi każdego cza- 
Su tak w Urzędzie Leśnym Brwilno iak i w Kom-

missyi Woiewódzkiey powziąśc można wia­
domość.

w Warszawie d. i5 Października 1831 r.
Referendarz Sianu Prezyduiąey, ' 

Kozuc/iowski.
Sekretarz Jeneralny, 

Dziewanowski.

Prezes Kommissyi Woiewództwa Podla­
skiego.

Zawiadamia ninieyszem, iż licytacya na wy­
dzierżawienie dochodu z koszernego na rok 
i832, poczynaiąc od summy zip. i3o,43o. wy­
raźnie złotych polskich sto trzydzieści tysięcy 
czterysta trzydzieści , odbędzie się w Biórze 
Kommissyi Woiewódzkiey dnia 22 Listopa­
da r. b. — Jeżeliby Pretendentów do dzie­
rżawy tych dochodów na ogół z całego Wo-
iewództwa nie było, wydzierżawienie takowych
nastąpi z miast powiatów i okręgów, iak na-
stępuie:

1. z Miasta Siedlec i Powiatu Siedleckie-
go, poczynaiąc od summy złp. 19,512.

2. z Miasta Kossowa — i,35o.
3. — Sterdyui — 3 06.
4- - Węgrów i Liw — 7,100.
5. z Powiatu Węgrowskiego — 3,6oo.
6. z Miasta Sokołów — 4,100.
7. — Maeieiowice z parafią 1,200.
8. Bobrownik z wsią Ryki 2,772.
9- — Garwolina z parafią 5,o55.

10. ■— Żelechowa — 9>36o.
11. — “Luków — io,863.
12. — Terespol — 3,941.
i3. — Kodeń — 1,860.
14. — Piszczac — 600.
15. — Łomazy — 1,880.
16. — Sarnaki — 700.
17. - Janów — 1 800.
,Ś. - Konstantynów — 1,100.

19- — Łosic — 2,800.
20. — Biała — 8,000.
21. — Radzyń z parafią — 4,279-
22. — Kock i Serokomla z par. 4,060.

23. — Łysobyk złp. 640.
2 i, — Parczew z paraf. — 4,421.

25. — Sławatycze — 1,000.

26. — Wisznice z parafią — 1,200.

27. — Wohyń z Komarówką 
bez parafian — i,5 fo.

28. — Ostrów i Sosnowica z par 2,060.

20. — Włodawa z parafianami 7,8<>5.

3o. — Międzyrzec złp. >4476-

Co czyni razem złp. 3o,43o.
Warunki bcytacyi są nastęouiące-.

1. Każdy pretendent na pewność dotrzyma­
nia offerty, obowiązany iest zł*.żyć gotowizną 
lub w listach zastawnych vadium iednomie- 
sięczneyracie wyrównywaiące; vadium takowe 
utrzymującemu się prz\ bcytacyi, na rachunek 
kaucyi przyiętem, rm uirzymuiącernu się zaś 
natychmiast powróconem będzie.

2. Pretendenci nieposiadaiący maiątku nie­
ruchomego, prócz vadium złożyć powinni do.

wody odpowiedzialności, lub vadium dwumie­
sięcznej racie dzierżawney odpowiednie.

3. Czas trwania kontraktu dzierżawnego, 
do uznania Kommissyi Rządowey Przychodów 
i Skarbu należeć będzie.

4- Utrzymuiący się przy bcytacyi, obowią­
zany iest do dotrzymania warunków protokó­
łem lieytacyinym obiętych, tak iak gdyby for­
malny kontrakt zawarł, i podlega tvm samym 
skutkom, iakie z niedotrzymania kontraktu spa­
dać na niego mogą.

5. Pluslicytant przy sporządzeniu kontraktu 
dzierżawnego, złoży cbędzie obowiązany na za­
bezpieczenie skarbu kaucyą, dwumiesięcznym 
ratom dzierżawnym wyrówny wtaiącą, w gotowi- 
źnie lub w listach zastawnych, alboli też liy- 
puteczną, dostatecznie skarb zabezpieczającą.

6. Dzierżawcy dochodu koszernego nie bę­
dzie wolno wysyłać na wsie rzezakó-w bcency- 
onowanych, iak tylko w te mieysca, gdzie rzeź 
na przedaż iest dozwoloną.

7. Gdyby dochody z koszernego więcey iak 
iedney osobie za iednym kontraktem wydzie­
rżawione zostały, solidarność bez odwoływania 
się ieden do drugiego wyraźnie w kontrakcie 
zastrzeżoną będzie, tak, iżby skarb w czasie ża­
dnego nie doznał zawodu.

8. Kontrakt dzierżawny sporządzony będzie 
w formie admimstracyiney, do którego tylko 
papier stępia szacunkowego pluslicytant do­
starczy, nadto koszta obwieszczeń i portorii 
należą do plus licytanta.

9. Jeżeli dla braku konkurrentów, ryczałto­
we wydzierżawienie koszernego z całego Wo­
jewództwa nie będzie mogło nastąpić, i wy­
dzierżawienie to odbędzie się na kahały, powia­
ty i oddziały wvż wy mienione; w takim razie 
oddziały te składać się będą z tych samych czę­
ści, iak to w roku bieżącym ma mieysce.

10. Warunki do kontraktu każdego czasu 
pretendentom w Biórze Kommissyi Woiewódz- 
kiey przejrzeć iest wolno.

Ninieysze obwieszczenie urzędy skarbowe 
międiy kontrybnentami upowszechnić, Burmi­
strze zaś miast w szkołach żydowskich i w ryn­
ku każdego miasta po trzykroć ogłosić, oraz 
dowody ogłoszenia przy rapportach stosownych 
w przeciągu dni 8miu Kommissyi Woiewódz­
kiey nadesłać są obowiązani.

Siedlce dnia i3 Października i831 roku.
1 Starncdski,

Za Sekretarza Jeneralnego, 
Moszyński.

------------------nu—— " —<———■-

Sekretarz Jeneralny Kommissyi Rządo­
wey Przychodów i Skarbu,

Podaie do publiczney wiadomość*, iż w dniu 
25 Paźdz. r. b. o godzinie 1 o przed południem 
odbyć się ma w Sękietaryacie lenerolnym 
Kommissyi Rządowey Przychodów i Skarbu 
licytacya in minus na podięcie się uskutecznia­
nia druków dli teyże Kommissyi, poczynaiąc 
od dnia 1 Stycznia r. i832.



Warunki kontraktu oraz wiadomość zbli­
żoną o rodzaiu i ilości wyrabiać się maiącvcli 
druków, powziąć można każdego dnia w Skła­
dzie Głównym Druków i Formularzy, mie­
szczącym się w pałacu Kommissyi Skarbu, 
w godzinach przedpołudniowych od 9 do i. 

w Warszawie d. 19 Paźdz. 1831 
AJ iniewski.

Rozmaite towary suche, handel korzenny 
farb i materyałów aptecznych składaiące, tu­
dzież rygały, meble i różne przedmoiy do ta­
kiego handlu potrzebne, na publiczney licy- 
tacyi w dniu 24 b. ?«. i następnych dni z rana 
od godziny g i z południa od 3 w składach 

~na drugim dziedzińcu domu N. 939 przy ulicy 
Targowey będą sprzedawane. O czcm Syndycy 
Massy upadłości Chila Dawida Erlicb donoszą.

W Warszawie dnia 21 Października 1831 r. 
M. S. F 'atau. Razi. Wilhelm.

O S T R ZE ŻENI A.

Dyrekcja Jeneralna Loteryy Królestwa 
Polskiego.

Podaiąc do publiczney wiadomości, iż'Star. 
Gecel Ber Maliniak tu w Warszawie w domu 
pod liczbą 980 i przy ulicy Gnoyney zamie­
szkały, od dalszego w tymże domu utrzymywa­
nia Kantoru Loteryi L-.czbowey pod numerem 
44 na własne żądanie uwolnionym został, wzy­
wa zarazem tych wszystkich, którzyby do nie­
go pretensye z gry w loteryą liczbową wyni­
kające roście' mieli prawo, ażeby z takowemi 
w ciągu dni czterdziestu licząc od dnia dzisiey­
szego do Dyrekcyi Jeneralney Loteryi zgłosili 
się i one usprawiedliwili, a to dla tego, jż za­
raz po upłynieniu rzeczonego terminu, kaucya 
na pewność' skarbu i graiących w loteryą licz­
bową przez Star. Gecla Ber Maliniaka stawiona, 
onemu zwróconą zostanie, a następnie preten­
sye późniey podane od nikogo przyięte nie- 
będą.
k W Warszawie dniało Października 1831 r.

Referendarz Stanu,
Zaslępuiący Dyrektora Jlnego Loteryy

ftlarszałowski. 
Sekretarz' Dyrekcyi,

Straszak.

x

POLSKA

« Wari/awy 23 Października.

— N. CESARZ i KRÓL raczył, Prezesa 
Kommissyi Woiewództwa Lubelskiego Ant: 
Roztworowskiego, mianować Kawalerem or­
deru Sgo Stanisława Iey klassy, a Prezydenta 
Miasta Lublina Kossakowskiego tegoż orderu 
klassy II z Kommandoryą.

— Dnia dzisieyszego przed południem puł­
ki Leyb Gwardyi Cesarskiey wychodzące na 
leże zimowe z Warszawy, defilowały przed 
JO. Feldmarszałkiem Paskiewiczem Xięciem 
Warszawskim Hr. Erywanskim i Je^o Ces: 
Mością Wielkim Xięciem Michałem, którzy 
uprzeymie zegnali walecznych wojowników, 
a ci odpowiadali okrzykami radości.

■— Dnia wczorayszego przybyli do Warsza­
wy Jego Królewiczowska Mość Xiąże Adam 
Wirtemberski, orar Jenerałowie woysk 
Rossyyskich Knoring, Uchiromowi Xiąże 
Tilkow. Przybyła także Jcnęrałowa Sie­

miątkowska z gubernii Grodzieńskiey. Wy­
jechali zaś Jenerałowie woysk rossyyskich Bo­
len i P i 11 e r.

— Na ostatnich targach Warszawskich pła­
cono: Korzec żyta od złp. 22 do 25, pszenici- 
cy od złp. 3o do 36, grochu od złp. 20 do 
26, fasoli od złp. Ąo do 42» gryki od złp. . 18 
do 20, ięczmienia od złp. 20 do 2?, owsa od 
złp. 12 do i5, słomy cet. złp. 2 gr. i5 do 3 
gr. 15, siana cet. złp. 5 do 7, drzewa sążeń 
<-d złp. 20 do 24, za wołu dobrego dukatów 
i4, średniego 9, lichego 6, za. barana od złp. 
6 do i3, za wieprza od zip. 3o do 90 do 126.

It O s S Y A

z Petersburga 8 Października.

— Gazety tuteysze zawieraią następujące w 
Carskiem Siełe d. 11 (23) Września datowa­
ne Naywyższe Postanowienia:

1. ) Do Dowódzcy 1 Korpusu Piechoty Jene­
rała Adiutanta, Jenerała Jazdy, hr. Pa hien.

„Chwalebney gorliwości WcP. w służbie w 
czasie teraźnieyszey kampanii, dowodzą zarów­
no czyny szczególnieyszego męstwa i przykła- 
dney odwagi, przez które imię WcPana iuż 
od dawna w szeregach Armii naszey świe- 
tnem było, iako też mądre rozporządzenia, 
sumienna punktualność w wykonaniu przedsię­
branych przez niego obrotów i operacyi wo­
jennych. Prowadząc nieustraszenie powierzo­
ne mu woysko od iednego do drugiego zwy­
cięstwa, dokazywałeś WcPau z niern cudów 
waleczności, w czasie pamiętnego szturmu for- 
tyfikacyy Warszawskich w dniach 25 i 26 
Sierpnia (6 i j Września) i zdobyłeś znacz­
ną częsc tychże, pokonywaiąc w ciągłey i upor- 
ney walce nayzaciętszy odpór. W nagrodę 
tych zasług WcPana, których świadectwo zło­
żył nam nasz Głpwno-do wodzący armią i w 
chęci udzielenia eWcPanu sprawiedliwey na­
szey wdzięczności; mianuiemy WcPana Ka­
walerem Orderu Świętego Andrzeia Apostoła 
pierwszego powołańca, którego oznaki dołą­
czamy. Zostaiemy z Naszą Cesarską łaską cią­
gle WcPanu przychylni.

(podp.) MIKOLAY.

2. ) Do Jenerała Adiutanta Jenerała piecho­
ty hr. Toll.

„Rozległe i trudne obowiązki, które do WcP. 
iako Szefa Sztabu Głównego armii czynney w 
ciągu teraźnieyszey kampanii były przywiąza­
ne, wykonałeś WcPan z właściwą mu niezmor­
dowaną czynnością i mocnem usiłowaniem zu­
pełnego naszego zadowolenia, lak również z 
pożytkiem dla naszey służby, postępując w in- 
teressach iego administracyi w duchu szcze­
gólnieyszego porządku i rostropności, i daiąc 
w osobistey walce godny naśladowania przy­
kład niewzruszonego męstwa i bohaterskiego 
umysłu. Ta chwalebna WcPana usługa, któ­
rą Feldmarszałkowie: Hrabia Dybicz Zabałkań- 
skt, iako i Xiąże If arszawski Hrabia Paskie— 
wicz Erywanski kilkakrotnie nam zaświadczy­
li, ledna WcPanu prawo do szczególnieyszey 
naszey wdzięczności. Na pamiątkę teyże; nay- 
łaskawiey mianuiemy WcPana Kawalerem Or­
deru Świętego Andrzeia Apostoła pierwszego 
powołańca, którego insygnia tu załączamy. Zo­
staiemy z Naszą Cesarską łaską ciągle WcPanu 
przychylni. (podp.) MIKOLAY.

—- Jenerałowie Maiorowie Baturin I i 
van der Briggen otrzymali złote, dya- 
mentami ozdobione honorowe szpady z napi­
sem „Za waleczność"" /

— Gazeta Petersburgska zawiera w 
zwyczaynym numerze następuiący rap 1or 
wno dowodzącego 1 armią Jenerała łQ 
szalka Hrabiego Sacken z d. 16 (aS^y 
śnia) , o zwycięstwie mdniesionem w d 
24 Września przez woyska Rossyiskie 
dowództwem Jenerała Adiutanta Rud * P°d 
Jenerała Porucznika Krassowskim^'* 1' 
połączonemi oddziałami Polskich n«?, 
Różyckiego 1 Kamińs kiego.

„Już miałem szczęście rapportowac Wa 
Cesarskiey Mości, że Szef Sztabu Głów 
pierwizey armii Jenerał porucznik 
wski po pobiciu buntownika °*
odszedł do korpusu Jenerała Adiutanta Rü^ 
ger w zamiarze pozostania tamże aż do ukrj" 
czenia wyprawy przeciw Różyckiemu. Od­
bieram teraz równocześnie od niego i Ot| je 
nerała Adiutanta Rüdiger rapporta, że kor- 
pus ostatniego wzmocniony dwiema brygaąa. 
mi 24 dywizyi piechoty, oddziałem 5dyw,*. 
zyi ułańskiey i pułkami kozaków P Ümeno- 
wa i Jliina wyruszył d. 10 (22) t. 01. 0 
godzina drugiey z północy ze wsi Wyszmiind 
i ¡eśzcze przed wieczorem oddziały Różyckie­
go i Kam.ńskiego liczące 7 do 8 tysięcy ludzi 
9 armat w Łagowie napotkał. — Nieczekaiąc 
na przybycie piechoty, Jenerał Porucznik Kras­
sowski, attakował natarczywie samą iazdę po­
wstańców, wprowadził ją w nieład i stanow­
czo na wszystkich punktach, tak dalece, ź0 
tylko nadchodząca noc, była ratunkiem dla po­
wstańców, którzy w zupełnem nieporządku 
uchodzili. Przy tey sposobności Czernigow- 
ski pułk strzelców konnych wyciął cały pułk 
piechoty broniący się z odwagą do szaleństwa 
dochodzącą, wielką częśc na placju położył, 
a 15o ludzi wziął w niewolą. Po tey klęsce, 
rozdzieliły się woyska powstańców w d. n (a3) 
t. m. Różycki z oddziałem swoitn udał się do 
Chmielnika i Pińczowa, Kamiński zaś w 1000 
piechoty i 2000 iazdy przez Szydłów i Sto- 
bnicę, gdzie go Jenerał Porucznik Krassowski 
ieszcze raz doścignął, i zadawszy mu dotkli­
wą klęskę, zmusił do szukania ratunku w u- 
cieczce. Aby mu niedac czasu schronienia 
się w Krakowie, ścigał go Krassowski z nie­
słychaną szybkością, przeszedł w pław rzekę 
Niddę pod wsią Zurawniki, i zrobiwszy marsz 
blisko 35 wiost, spotkał powstańców w ko- 
rzystnem stanowisku pod miasteczkiem Szkalb- 
mierz. Z determinaeyą natarł na nich, wy­
parł ich z stanowiska iako też i wszystkich 
innych punktów. Cztery bataliony piechoty, 
które 6 wiorst w naywiększym nieładzie ucie­
kały , zostały częścią wycięte, częścią w nie­
wolą wzięte. Jazda powstańców, jakkolwiek 
naymocnieyszy stawiła opór , nie mogła prze­
cież wytrzymać nagłych attaków naszey wa­
lecznej i niezmordowaney iazdy i spiesznie u- 
eiekła. Ściganie trwało, aż do samych ro­
gatek granicznych Krakowskich, gdzie się 
nerał Kamiński z kilku officerami schroni!» 
niemaiąc przy sobie ani iednego żołnierza» 
reszta zaś albo na placu poległa, albo w n,e 
wolą się dostała. Tymczasem Jenerał Adiuwnt 
Rüdiger ścigał Różyckiego główną swą sih1 
niemnieyszą szybkości j. Tylna straż ostatnie 
go na którą w dniu 12 z tamtey strony tfSIo TT AA ■ -fi.
Michałowa oddział woyska Jenerała Pornc? 
ka Rüdiger pod dowództwem Jenerała 
ra Płochow napadł, została zupełnie pob*1' 
straciła w iencach 27 officerów ‘ ,2<
żołnierzy. Pułkownik Glasenep w tym s 
mym czasie przez. Jego Królewiczowska 

i Xięcia Adama Würtembe rgski‘o(



jlanv, napadł niespodzianie na stanowisko po­
wstańców w Wąchocku, położył i5o ludzi, a 

wziął w niewolę. Tenże sani oddział at­
akował na dniu 12 (a4) w niieście Kielcach 
tłumy powstańców liczące 900 ludzi piecho­
ty i 3 szwadrony iazdy, ubił znaczną liczbę,
2abrał 89 żołnierzy i 4 ofiicerów, zdoLył o- 
raz w ściganiu zbiegów, mnóstwo broni i 3

. działa.
__ Drugi oddział pod dowództwem setnika

Panów, wysłany za pokazuiącemi się pod 
Jędrzejowem powstańcami odbił im 5i6 ros­
yjskich ieńców, a między temi dwóch ofTi- 
cerów. W ciągu tych trzech dni, które woy- 
ska Waszey Cesarskiey Mości nową uwień­
czyły chwałą, strata z naszey strony była bar­
dzo nieznaczna, dochodzi ona do 120 ludzi; 
powstańcy zaś stracili w ieńcaeh 113 ofiice- 
rów, 463o żołuierzy oprócz bardzo wielkiey 
liczby zabitych, rannych i Ą dział. Te świe­
tne wypadki są nowym owocem przykładney 
przezorności i niezrnordowaney czynności Je 
nerala Adiutanta Rüdiger i Jenerała Poruczni­
ka Krassowskiego, iako leż odznaczającego się 
męztwa naszego woyska , którem dowodzili. 
W chwili,”w którey kończę móy nayuniżeńszy 
rapport do Waszey Cesarskiey Mości, odbie­
ram od Jenerała porucznika Krassowskiego 
rapport z d. i3 (25) b. m. w którym dono­
si, że pułkownik Sztich z Sztabu główne­
go, którego do Krakowa posłał dla żądania 
wydania tamże zbiegłych powstańców, uwia­
domił go, że Jenerał Różycki, niewidząc ża­
dnego środka do uniknienia zupełney zagłady
po poniesioney klęsce , schronił się ze swoim 
korpusem do okręgu wolnego miasta Krako­
wa , tego samego dnia Wisłę przeszedł i na 
żądanie Jenerała Austryackiego na przeciw 
Krakowa na prawym brzegu Wisły dowodzą­
cego, z całym swym korpusem iako ieniec 
wojenny się poddał. Tym sposobem przez 
zniszczenie korpusu Różyckiego prawie cała 
południowa strona Królestwa Polskiego zupełnie 
od powstańców iest oczyszczona, a tak woysko 
przeciw tym przeznaczone, może teraz wspól­
nie z główną siłą czynney Armii bydź użyte, do 
przywiedzenia do posłuszeństwa korpusu po­
wstańców Rybińskiego, który sjęieszcze 
nie poddał, i do zupełnego przywrócenia 
spokoyności. “

ANGLIA
z Londynu 12 Października.

Członkowie izby niższey przychylni re­
formie, odbyli dnia 8 z południa zgromadze­
nie, na którem postanowili, prosie ,‘Rząd iak 
nayusilniey, aby odrzucony przez Izbę Wyż- 
stą plan reformy, utrzymał wszelkiemi środ­
kami, ¡akie Królowi podaie Ustawa.

— Dziennik Sunday Times powiada: Obie­
gają nayrozmaitsze pogłoski. Czyliż Król za- 
naianuie łub niezamianuie liczbę Parów potrze­
bą do utrzymania bilu? Wszystko się teraz 
°baca koło tego pytania. Wzachodniey czę- 
b miasta głoszą, że Hr. Grey 1 Lord Alt- 
h°rp, którzy więcey niż koledzy ich zaręcza- 

utrzymanie bilu, występuią z gabinetu i
Ze nast5pcami ich będą Xiąże Wellington

Sir Roß peei, którzy wystąpią z umiarko-
^anyni planem reformy. Są to wszakże tylko

1 °mysiy, które niezdaią się nawet zasługiwać 
na wiarę.

Drugie wydanie dziennika Courier z dnia 
9 zawiera nazwiska Parów, którzy glosowali 
’ ’ lub przeciwko bilowi. Na czele ostatnich 

nazwiska Xiążąt Królewskich Cutnber-
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land i Gloucester, Xiąźąt Bucking­
ham, Wellington, Beaufort, Leeds, 
Rutland, Dorset, Newcastle, Manche­
ster, M a r 1 b or o u g h, i Northumber­
land. Na czele drugiego stronnictwa postrze­
gamy J. K. M. Xięcla Sussex, Xiążąt G r a f- 
ton, St. Albans, Richmond, Brandon, 
No r i ol k, D e vo n s h i re, Somerset, Port- 
land, i Bedford. Z ławki biskupiey, tyl­
ko biskupi Chichester, i Norwich, 
głoszowali za bilem.

BELGI A.\

a Bruiellilî Października.

— Jenerał Beliard wyiechał d. 9 w to­
warzystwie Sekretarza swego pana Sol do 
Antwerpii; przekonawszy się tam o zniesieniu 
bateryy, natychmiast udał się z powrotem do 
Bruxelli.

— Jenerał Cha stel er na nowo miano­
wany został dowódzcą pułkp, który iuż nosi iego 
nazwisko.

z Leodium 11 Października.

— Król powrócił wczoray wieczorem z 
Verriers a dziś rano udał się w dalszą podróż do 
Namur. W orszaku Króla znayduie się P, 
Ja ni me burmistrz leodyyski. .

— Donoszą z Ostende, iż okręt przybyły 
przed kilkąj dniami do tmnteyszego portu, 
rozgłosił wiadomość, iż spotkał hollenderskie 
szalupy kanonierskie. Wszyscy mieszkańcy 
Ostendy udali się na wały, lecz nic uyrzeli 
żadnego statku. Wnoszą ztąd, iż te musiały 
albo wziąć inny kierunek, lub też miały tylko 
zamiar rozpoznania warowni.

, z Verriers 11 października.

— Wczoray około godziny 3 z południa 
przybył do miasta naszego Król Leopold. 
Gwardya obywatelska, straż honorowa i wszy­
stkie władze przyymowały go przy bramieXavee. 
W orszaku Króla zuaydowali się Xiąże Brat 
Króla, Jenerałowie Qbasteler i d llane 
vanSteewhuys e,adiutant Capiaumont 
i wielki marszałek A er sc bot. Wszystkie 
domy ozdobione były wieńcami i kwiatami 
a Króla witano zuaywiększą radością. Po 
odbytych posłuchaniach i przeglądzie gwardyi 
obywatelskiey, Król obeyrzał kilka fabryk i 
wystawę sztuk; był na obiedzie w domu miey- 
skim i wieczorem powrócił do Leodium.

» R A N c T A

z Paryża 11 Października.

— Constitutionnel twierdzi, iż obiega po­
głoska, iakoby tcraźnieysi Parowie mieli za­
miar, zrzeczenia się dobrowolnie tego dosto- 
ieństwa. Ministeryum cieszy się z tego i sta­
ra się utwierdzać takowy zamiar, spodziewa­
jąc się, iż przez to ocali zasadę dziedzictwa.

— Prefekt departamentu Sekwany wyzna­
czył kommissyą, która ma czynić propozycye 
do ulepszenia nauki eletnentarney. Do liczby 
członków tey kommissyi należą panowie Au- 
drieux, baron Cuvier, baron de Geran- 
do Jussieu, hr. Laborde, Droz i Jo­
in ar d.

— Minister handlu i budowl publicznych 
wyznaczył 32,ooo fr. na wsparcie dla ośmiu 
departamentów, zniszczonych zalewami, gra­
dem i pożarami.

— Pułkownik gwardyi Narodowey w Wer­
salu zbiia w Monitorze, iako bezzasadną wia­
domość w innych gazetach zamieszczoną, iż 
gwardya Narodowa tego miasta, chce podać 
do króla adress o zmianę teraźniejszego Mini-

steryum. Gwardziści Narodowi w Wd/la'ii 
mówi on między innymi, czulą wielką nie­
chęć z powodu nadużycia icb nazwiska i la- 
ko gwardziści Narodowi i obywatele zaprze- 
czaią wszelkiego należenia do wzpomnionego 
adressu. “

Siódme biuro Izby Deputowanych, któ­
rego wniosek względem przedstawienia eta­
tów dochodu i ciężarów nieiuchomycb dóbr 
koronnych, przed kilku dmanu został odrzu­
cony, wyznaczyło teraz Yicebr. C o r m e n i n 
swym kommissarzem do Ustanowienia listy 
cy wilnejr.

Minister woyny zawiadomił przez okolnik 
wszystkich Jenerałów dowodzących dywizjami, 
iż Król zezwala na wniosek Rządu Belgijskie­
go, aby ofiicerowie i podoificerowie belgiyscy 
będący W woysku łrancuzkiem, weszli w służbę 
swey oyczyzny, ieżeli to zgadza się z ich ży­
czeniami. Ci z pomiędzy nich, którzy swe 
stopnie w naszem wojsku iuż posiadaią od la 
trzech, przy wejściu do woyska belgijskiego 
uzyskają stopień wyższy.

— Pytanie, czyli Parostwo ma bydź dzie­
dziczne •ub nie, rozstrzygnięte zostało na po­
siedzeniu Izby deputowanych dnia to Paźdz: 
Za dziedzictwem było głosów 86; przeciwko 
dziedzictwu 3a4; a zatem znaczna większość 
a38. głosów przeciwnych.

HISZPANIA

z Madrytu 22 Wrzeźnia.

— Wczoray dwór powrócił do stolicy z 
Zamku San Jldefonso, gdzie bawił przez lato. 
Cesarsko ross. poseł przy dworze tuteyszym 
pan Oub ril powrócił onegday z swoiey po­
dróży. Wkrótce po wjeźd/ie swoim dogra­
nie Hiszpanii był napadnięty 1 złupiony przez 
rozbójników/

NIDERLANDY

2 Hag l3 jtaidziernika

— Nowe posiedzenie drugiey Izby Sta­
nów Jeneralnych, otwbrzone będzie dnia 17 
b. m. przez pana Corver Ho oft przed- 
ostatniegoPrezydeuta teyże Izby gdyż pan van 
I oulon mianowany Gubernatorem prowin- 

cyi Utrecht, przy zamknięciu teraźmeyszego 
posiedzenia w dniu 15 b m. przestaie bydź 
członkiem drugiey Izby. Słychać, iż większa 
część członków, ma zamiar ptzedśtawić Kró­
lowi pana Don ker Curtius na Prezyden­
ta. W Grenindze obrany został pan Jan Quin­
tus członkiem drugiey Izby w mievsee 
zmarłego pana Al ber da de BI óm er sina. 
Wogóle weydzie siedmiu nowych członków 
do Izby.

— Przy giełdzie amsterdamskicy twierdzo­
no , ze Lord Grey pozostanie przy sterze 
Rządu Angielskiego, dopóki spokoytiość kra- 
iu niebędzie zupełnie utwierdzona. •

NIEMCY
s Monachiom 13 Października.

— Zgromadzenie stanów znowu przedłużone 
zostało do d. 15 listopada.

z B r n n ź w i k u 15 Października.
— Na wniosek Stanów Ziemskich Xiąze 

odłożył posiedzenie icb, aż do ukończenia 
prac Kommissyi, wyznaczoney do rozbioru 
proiektu od tronu, ściągającego się do rewizyi 
Ustar.’ Zięmiaiistwa.

*.
z kanrl 15 Października.

— Gazeta ttitej sza donosi dziś: Xiąże ele­
ktoralny współrejenl postanowić raczył, iż ży-



Tzenia, prośby i podania, kwalifikujące się do 
bezpośredniey iego wiadomości, przyymowac 
będzie na postuchapiu w każdy wtorek o godzi­
nie 11 z rana odbywać się maiącem.

z Hambnrga 15 Września.

— Senattuleyszy ogłosił wczoray, iż panu­
jąca tu zaraza nie iest cholera, i przedstawił, 
jz obawa przed nią utrudnia leczenie; zarazem, 
wezwał aby chętnie i z ufnością wspierać mę­
żów, którym poruczono dawać pomoc cier­
piącym.

p r u s s r
z Berlina 18 Października

Gazeta Rządowa Pruska donosi: dziś 
rano o godzinie 10 Jey Królewrczowska Mość 
Xiężna małżonka Jego Królewiczuwskiey Mo­
ści Xięcia Wilhelma Pruskiego syna 
Króla Jego Mości na pociechę Nayiaśnieysze- 
go Pana i całego domu Królewskiego poro 
dziła syna, w nowym pałacu pod Poczdamem. 
Radosne to ¿darzenie, zostało ogłoszone mie 
szkancom stolicy przez wystrzały z dzia ł. Do- 
stoyna położnica, równie iak nowo narudzo 
ny Xiąże zostaią w naylepszetu zdrowiu.

Kwarantanna między Prussami i Austryą 
stosownie do zawiadomienia Kommissyi zdró 
wia w Pradze, została ustanowiona na dni Ó.

TURCY*
—• Dostrzegacz Austryacki zawiera co na­

stępuje: Donoszą z Bukarestu pod d. iĄz. na. 
że laniże wprost z Konstantynopola z pewnych 
źródeł miano otrzymać wiadomość, o Wyfiti- 
chłey w stolicy państwa Ottomańskiego rewo­
lucji. O bezzasadności tey wieści tern mo- 
cniey możemy zaręczyć, gdy wprost Z Kon­
stantynopola z d. 16 Września odebraliśmy wia­
domość, która zamiast o wybuchnięciu rewo­
lucjo nadmienia o energicznych środkach za­
radczych, ,przez Rząd przedsięwziętych, w sku­
tek których częste pożary, które w ostatnich 
tygodritach wielkie zrządziły spustoszenia, u- 
stały. Wieść o wybuchnięciu rewolucji zdaie 
się więcey skutkiem niepomyślnie wykonane­
go planu, iak to iuż pierwey nieco podobne 
wieści w samym Konstantynopolu biegały.

— Miłośnicy słowiańszczyzny u narodow 
obcych.

1. Francesco Maria Appendini, 
uczony pijar.w Raguzie, rodem z Piemontu, 
był wielkim miłośnikiem sławiańszczyzny. R. 
i8o8 wydał gramatykę illiryiską, którą dedy­
kował ówczasowemu wielkorządzcy Dalmacyi, 
marszałkowi Marmont. Marszałek ten uważał 
jęyjki slawiańskie, w teraźnieyszem położe­
nia Sławian do reszty' narodów Europy, za 
nader potrzebne dla stauu woyskowego, a 
we dwa roki późniey, iako pierwszy wielko- 
rządzca Illiryi, postanowił w Lubiannie dla 
swoich oficerów sztabowych szkołę osobną 
słowiańską, pod nazwiskiem.- schda pałatina 
slaoica i w temże mieście kazał wydawać ga­
zetę sławiańską.

2. Hrabia de Maitre, wprawdzie w 
Chambery w Sabaudyi, ale z pokolenia fran- 
cuzktego urodzony,będąc posłem sardyuskini w 
Petersburgu,czy ty wał sła wiańsko-greckie księgi 

<koś ielne. Przykład bez przykładu »Francuza, 
świeckiego, hrabi i dyplomaty ka. W swomdi 
Soirees de St. Pet er s bo u r g zaleca 
Europie zachodniej naukę ięzyków sławiań-
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skich,które pięknemi,bogatemi, pierwotworne- 
mi, wykształconemi i dawnecni nazywa.

3: L o r d Fryderyk N o r t h , hrabia 
Gdford, syn pierwszego ministra tegoż imie­
nia przed 5o laty, uczeń w językach sławian 
skich Pawła Solarych, usiluie iuż od lat kil­
ku dowieść, że bez wiadomości ięzyków sło­
wiańskich, ani greckiego, ani łacińskiego do­
kładnie zgłębić nie można, i że oba te języki 
ze źródła sławiańskicgo pochodzą.

4- Uczony i znany w Europie książę de Ligne, 
przyiaciel Woltera, takie o ięzyku słowiańskim, 
uważanym za szczep ogólny różnorodnych 
dyialekfów, dał zdatńe, które tu w przekładzie 
umieszczamy:

„ Mniemam, że ięzyk sławiański iest nay- 
starszy po między wszystkiemi językami; po­
nieważ iest naypowszechuieyszy na ziemi, lubo 
to ieszcze niezuj ■ lnie dowodzi. Ale gniew-am 
się na to, że nazwę iego kraiów znieważają 
imieniem, niewolnictwo przypominaiącem; to 
iest błąd. Slawiańskim powinien się nazywać 
ttn ięzyk od sławy, nie sklawońskim. (Od 
słowa Scbw, niewolnik.) Co za różnica 1 i iak 
pysznię się tern, żem to odkrył.“ S. L. J.

W Londynie pópisuie się teraz wirtuoz 
polski na skrzypcach P ol i as ki. Gazety angiel­
skie wspominają go obok dwóch tamże będą­
cych skrzypków, P aga n i n i e g o i, C o i 1 i n s a.

— W Santa-Fe utworzyło się zupełnie 
nowego rodzaiu towarzystwo assekuracy vne 
piękności kobiet. Głównieysze zasady tego 
zakładu są następuiące: Dama, chcąca swą 
pięknośćassekurować, musi być w kwiecie'wie­
ku, sama ocenia swą piękność i płaci towarzy­
stw u dorocznie, wedle tegoż ocenienia pewną 
kwotę. Zaassekurówać się można tjlko od i5 
do 3o lat, dowód , iż w poźnieyszym wieku
piękność u Amerykanów me ma wartości Je 
żeli w tym czasie upadme lub całkiem zniknie 
piękność zaassekurowanej damy, towarzystwo 
płaci iey dorocznie pensją wedle ilości iey pła 
cy, np. za roczne składki po 200 ft. — ro­
cznie 2000 funt, szterl.

— W Mexjku, w górach Di.rango,- znaydu- 
ie się rodzay psów, żyiącj ch w norach dziko, 
wielkości szczura. Są to główne nieprzyiacioły 
rodzaiu szczurów i wytępiaią ie zaciekle. V/ za- 
miarze oswpiema ich 1 użjzwania do wygubienia 
szczui ów i myszy, przywieziono kilka par do 
Londynu.

DONIESIENIA PRYWATNE.
------------- —masea»»«-------------------

— W pierwszych dniach Listopada r. b. 
wyidzie nakładem właścicieli składu komisso- 
wego przy ulicy Wierzbowey Nro. Syfi. l,t. 
C. exystuiącego, Kalendarz Astronomiczno- 
Gospodarski, Polski i Ruski, w którym o- 
procz świąt kościelnych i dworskich, spo­
strzeżeń meteorologicznych, świąt żydowskich, 
tabelli wschodu i zachodu słońca , iarmarków 
i tabelli przychodu i odchodu Poczt, znaydo- 
wać się będzie:

1. Wykaz listów zastawnych wylosowanych 
w drugiem półroczu 1831 r.

2. Tabella , monetę Polską na Rossyiską i 
Rossyiską na Polską redukuiąca.

3. Anegdoty historyczne, zabawne i praw­
dziwe.

4. Bajeczki wierszem,
5. O owcach, o wełnie poprawney. O me­

rynosach. O stadach owiec w Hiszpanii. 
Znaczenie owiec. Pakowanie wełny.

6. Wyrachowanie wagi korcowey, tak zbo- 
sa iak iarzjn. Cena kalendarza iest zł.

i gr. 20, biorącym zaś na tuziny, Znac. 
nie takowa zmnieyszoną będzie ¿

" " PoWlCSCl Z PlSłłlćl ó ‘ V Ctfd^O \\ \ .
xiąg historycznych starego zakonu, przez J * 
torkę Pamiątki po dobrey Matce wv«ł 
tych dniach na widok publiczny. Xiążka t 
napisana i drukowana w roku zeszłym opa’ 
trzona pozwoleniem zwierzchności z dnia ,g 
Czerwca i83o r., przeznaczona iest nie samym 
iuż tylko dzieciom i matkom, iak inne pjs",n 
tejże Autorki, ale całey, tyle szanownej- kłas- 
sie pracuiącey: rękodzielników, służących wło­
ścian i t. p. Nauki moralne, na końcu każdey 
powieści będące, s.tosuią się równie do nich 
iak do dzieci, i bez przesady powiedzieć na- 
eży, że każdy tę pracę z owocem przeczytać 

u oże. Xiążka ta, złożona z 3o arkuszy, prze. 
daie^sięj we wszystkich skLdach xięgarskicb 
a mianowicie: u Galęzow,skiego, Rugues, Brze­
ziny, Merzbacba, Magnusa, Wemmera, Knh- 
nigka, Kunkla, Szteblera, w Biurze Infmnaa- 
cyynem i w sklepie ubogich. Cena na zwy- 
czaynym papierze złp. 6 na lepszym zip 8.

Oo chodmących Owce w Polszcz e.
Przyjemno może będzie nie iednemu z pa­

nów obywateli w Polszczę, ieżeli im się ktoś 
nastręczy, coby się podiął pośrednictwa p?zy 
zachodzić mogącem kupnie owiec z Saxonii. 
Podpisany, trudniący się od lat wielu ebodowa- 
niern owiec na wielką Skalę, zna dosyć ści­
śle trzody Saxanii i stosunki ceny wełny do 
zwierząt. Oftaruie on się, za mierną prowi- 
zyą przyjmować polecenia do kupna, iako tez 
tym7 którzyby sami przybyć ehciefi, służyć za 
przewodnika i pośrednika. Szczególniey bę­
dę sobie miał za obowiązek ugodzić na naj­
niższe ceny.

Wreszcie odwołać się mogę do mężów za­
szczytnie znanych w ehodowaniu owiec, któ­
rych znaiomością pochlubić się mogę-

Gichatz w królestwie Saskiem 29 Wrze­
śnia 483 1. Kommissrz Ekonomiczny.

C. L. Schmidt.
An die Schaf Züchter Pohlens.

Es ist vielleicht manchem der Herrn Guts­
besitzer in Pohlen angenehm, wenn sich Jhnea 
jetzt Jemand darbietet, der sich zum Vermitt­
ler etwaniger Schaf kaufe aus Sachsen offerrrt. 
Unterzeichneter seit langem Jahren SchidziVh- 
ter im Grossen, kennt ziemlich genau die 
Keerden Sachsens und die Verhältnisse der 
Preise der Wolle zum Thier, und erbietet sich 
gegen eine billige Provision Aufträge zhu» 
Einkauf sowohl zu übernehmen, als auch den­
jenigen welche selbst kommen wollen» 
Führer und Vermittler zu dienen. Ich weide 
es mir zur besonder» Pflicht machen, die 
billigsten Preise zu bedingen.

Uebrigens kann-ich mich auf, in der Schaf­
zucht geehrt anerkannte Männer beziehe11» 
denen ich bekannt zu sein die Ehre habe.

Oschatz im Königr. Sachsen am 29 Septbr» 
i83i. Der Oeconomie Commissarius.

C. L. Schmidt. - 7
■— W dniu s5 m. i r. b. o godzinie 10 r’a0<> 

odbędzie się przez publiczną licytacyę w ^zie 
dzińcu domu N. 460 przy ulicy Senatorsk^f 
sprzedaż powozów iako to: karety podw^Y 
ney używaney, kocza nowego, kocza lłZY 
nego i doruszki poiedynczey nowey, orazp* 1 2 3 4 5 6^ 
ry szorów z rekwizytami, angielskich m.d° 
żywanych, a to za gotowe pieniądze »’< 
daiącemu.
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